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Ako za zwyczay Stoicy ruguią ogo* 

lem wfzyftkie namiętności z ferca 
ludzkiego, tak niechcą aby ich Mędrzec - 
był uczefłnikiem cudzych dolegliwo- 
ści. Jeżli widzisz ( mowi Epiktet) 
| forgo przyiaciela w pomieszaniu, możesz 
pokazać, Żeś ief tym zmartwiony, atoli 
frzeż fg abyś prawdziwą miał z tego ża- 
ość. Nayfurowsi z tey fekty, anina- 
wet tego żmyślonego pozoru przypus 
fzczać niechcieli, przeto ieżeli ktore. 
mu z nich mowiono: że to y to nie- 
fzczęście trafiło fię nayukochańfzemu 
dego przyiacielowi , odpowiadal na 
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ZEE. „al. 
tychmiaf : ó.mnie co do tego? Jeźli zaś A 
cięższe przekładano. okoliczności iego 
niefzczęścia, y pokazywano Że iedno | f 
po drugim, Wiele ńań takich fpadlo, "PB 
odpowiada! znowu: może to być wfzy- |, 
fiko prawda, tle coż to Ho mnie należy? | 

Co do mnie, rozumiem że litość nie | 
Tylko pomaga aò udófkónalenia y po- | 
lerowania natury ludzkiey, ale a iet 
coś flodfzego y przyięmnieyfzego nad | 
to wfzyftko, EEE fię w tym u- 
fzczęśliwiemra pełnym mieczułości zna- | 
Jeść WRZE albo. w tey niedotkliwości A 

' dla rodzalu. „ludzkiego ; na czym Stoicy A 
fwą mądrość zafadzaią, Litość nic ifi- | 
fzego nie ieft tylko, miłosć, nayprzy= |] 
iemnieyfza | ze wizech - namiętności, ie 
imiarkówana, nieiakim Przymiefzaniem | 
fmuiku. Jelt t to gatunek rkliwey | To- ; 

i uprzeymego frafunku, czyli wfpa- | 
niala, iakaś fympatya, ktora jednoczy i 
wizyftkich ludzi razem, y do związku | 
teyżefamey Į pociaga doll gasin. dia 

euor ktorzy pra: ida czyli reguly ` w 

i fziuce Krafomowfk iey y Rymotwor=_ 
Íkiey podali, radzą RMg; ktory pifre, 
badé, 
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bie wprzod. Żałosć tę. dzielnie WZTU- 
fzyl, ktorą chce w drugich fkutecznie 
wzbudzić. Zrąd pochodzi, że żaden 


lości, iako ci, ktorzy fwe włafne rozs 
powiedaią PE sokol. Zal ma wy. 
mowę calę ofobliwą, y podaie fpofoby 
do wyrażenia daleko dotkliwize, niżli 


liczności tyfiącznę fentymenta dorkli- 


potrafi. 

Nie wiem, czym kiedy czytał hifto= 
tya dawną lub nową tak żalofną, iak 
ięft Lift Any BouLENY, żony Hen- 
RYKA VIIL a Marki ELzgiery Krolo- 
|| wey Angielfkiey. Widzięć w nim mo- 

'Żna {kargi kochanki wzgardzoney, ża- 

„le Malżonki źle traktowancy, fmurki: 
„Krolowey w więzieniu ftrapioney. Nie 
| potrzeba mi tù, ile wiedzących Czytel- 
nikow moich done, że ta Krolo- 
-wa była na ten czas do fądu zapozWa- 
Rp o  niedochowanie wiary małżeńe 

Z ` fkiey 


bądź prozą, bądź wierfzem, aby W o 


tak nie 1eft fposobny do wzrufzenia ża- / 


naypięknieyfza imaginacya wynaleść 
ie możę. Natura dyktuie w tey oko- 


we, gdzie fztuka tak dofadzić nigdy nie . 


| x y 193 `€ x 
fkiey Krolowi, á potym z tey przyczy. 


ny publicznie 'Ściętą, lubo wielu iek | 


ktorzy rozumieią, iż ią dla tego raczey < h 
wprowadzono w ten procefs, że fię 
Krol zakochał był w Jeannie SEYMOUR, | 


nie żeby wyftępek iaki popelnić mia- | 


ła. Cożkolwiek ieft, obaczmy teraz | 
iak fię w tym liście Twoim wyrażała | | 
Krolowi.. ) 
A RAS E izy KRoLŁU. Y 
„Uraza W.K. Mci y więzienie moie, 
ptak mi fię widzą bydź rzeczy dziwne, | 
„że nie wiem całe co mam pisać yw | 
aA m fię ufprawiedliwiać, Kazaleś | 


- „mi W, K Mé powiedzieć przez umyśl- | | 
„nego Calo wieka, 6 ktorym wiefz do- | 


„brze, że ieħ iawnym moim od dawne- | 


„go czafu nięprzylacielem, iż żęźli chcę || 
-alke Twoię otrzymać, tedy powin- || 


„nam wyznać pewną prawdę. Ledwie | 
„co on to fwoie pofelftwo fkończył, | 
„dorozumiałam fię zaraz zamyfłow W. | 
„K. Mci. Ale ieżeli tak, iak mię W. 
/„K.Mć upewniasz, wyznanie prawdy | 
„ma, mi wyzwolenie przynieść y wół- || 
/ FĘROŚĆ przywrócić, będę pofłufzną tym. || 

Jego | 
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„Jego tozkazom z calego ierca y zaa 


„pelney moiey powolności. ; 
„Niechciey W. K. Mé rozumieć, aby 
 „niefzczęlna Jego Maiżonka, mogla być 
„kiedy przywiedzioną do wyznania tey 
„winy, o ktorey y pomyśleć iey nigdy 


„nie przylzło. Mowiąc po prawdzie; - 
„żaden Monarcha wiernieyfzey nigdy. 
„niemiał małżonki, tak co do wfzyftkich 


„iey powinności, iak co do fzczerey 
„zupelnie miłości, nad tę, ktorąś W.K. 
„Mé znalazi w ofobie Anny BOuLENY, 
s ktora, mogłaby była na tym imieniu 
„przefłać y na (wym fłanie, gdyby fię 
*„było Bogu y W. K. Mci „podobało, w 
„nim. ią zofławić. Atoli w pośrzod 
„mego wywyżfzenia y Krolewfkiey da. 
„ftoyności, do którey mię łafkawie przy- 
„ „puściłeś, nie zapomińałam fię tak ni. 
„gdy abym fię zawfze przygody łakiey 
„łękać nie miała rowney przypadkowi 
„temu, ktory mię dziś potyka. A ia- 
„ko to wywyższenie moie inney grun- 
 „townieyszey nie miało. zafady 3 nad 
„wołą y upodobanie W.K. Mci, tak 
' pladzilam zawfze, że | wikia i ody 
miana 


(„być Tawarzyfzką nad miarę y. żądź y 


„plama. tak czarna y tak niegodziwa, 


- „ley. Malżonki mązać, y Kroleyny Cor- 


„niech świadectwa w mey fprawie bg- 
oda wywiedzione,ale wedlug prawnych | 
-„opifow.y $. fprawiedliwości;, á nie 


pmi y Sędziami.  Rozkaż nawet, niech 
„póę to aR dzieie , ponieważ 
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„miana potrafi ferce W.K. Mici ademnie A 


'„odwrocić, 4 doi igney iakiey wsRyJ N 
 „fkierowac. : 


„Podniofieś mię w. K. Méz nifkie- 
„go fłanu do wyfokiey bo oajekiiey | 
„dofłoyności BRO pozwoli] eS mi fwolą | 


„zafłag moich. : Jeżeliś mię tedy bydź j 
„ofądził godną tey dofłoyności , nie 
„cierp ô dobry Krolu! aby iaka fania- | 
pzya placha, chęć niefłateczna lub też i 
„złą radai mych nieprzyiacioł; miała 
„mię pozbawić Twey Łafki Krolew- 
„ikiey ; nie cierp Łalkawy Krolu! aby 


„laka iet uchylenie wiary W; K, Mci, | 
„miała flą wę naypofłufznieyfzey Two- 


„ki Twojey. Rozkaż ô możny Krolu | 


„dopulzczay aby poprzyfęgli moi nie- 
„przyjaciele, byli olkarżycielami moie- 


f ierność 
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„mniey na ochydę być wyfła wioną, 
pá obaczysz niewinność moig ufpra- 
„Wiedliwioną, podeyrzenia Zniefione, 
„„amyfł Twoy ufpokoiony, y potwarz 
y,dó milczenia przymufzoną ; albo też 
moy wy ftępek pokaże fię w Oczach 
„całego świata. «Aptak cokolwiek fię w 
„ten czas BOGU lub W,K.Mci fpodo= 


„befpiecznie przed cenzurą ięzyków 
„ludzkich zafłonić , moy zaś wyftępek 
„„będąc raz w fądzie dowiedziony., zo- 
| „ftawi W. K. Mäi zupełhą wolność y 
„przed Bogiem. y. przed ludźmi, nie 
„tylko mięukarać iak żónę Wiarofomną, 
„dle y fivego ferca chęci dogodzić, z 
| „ktorąś fig inż na tey ofobie -zafianom 


„widzę fię bydź przywwiedziony, y kto- 
sira 'od'dawnego czafu mogłabym wyć 
*„miehić ,. „gdyż to nie rayno W. Ki Mci, 
| „siak daleko z tey przyczyny podeyrze- 
„nia: moie zachodziły. , 

„Ale ieżeliś mię pofłanowił i iż zgu- 
zbić, y że Śmierć hola na zelżywey 

> potwa- 


„Wierność niola Mie lęka fię bynay* 


„baze mną uczynić, Dędzielz fię mogł. f 


| i wij dla ktorey'miłości, do tego ftanu | 
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„potwarzy zafadzona, ma cię w tym fzczęściu, 


„ktorego pragnielz ofadzić, profić Boga będę, że- | 


„by Ci ten tak wielki wyftępek miłościwie odpua | 
„ścić raczyłiako też nieprzyiaciolom moim,ktorzy 
„fie (wym natchnieniem y radą do tego przykłam 
„dają: A gdy zafiędzie w oftatecznym dniu na - 
„Majeftacie fwoim, przed ktorym y maie y Tobie 
»W krotce fię ftawić przyidzie, v gdzie nie wątpię, 
„cożkolwiek świat omnie fądzić może, że niewin- | 
„ność mois otworzyście będzie wyiawiona; profić | 
„90, mowię, będę, aby ci w ten czas z poftępku - 
„frogiego y niegodziwego, ktory ze mną uczynilz; i 
,furowego rachunku zdawać nie kazał, ć | 

„Oftatnia y fzczegulna rzecz, 6 ktorą Cię ie» 


. „fzcze profić będę, ieft ta, abym iuż fama znofiła | 


„„wlzyftek ciężar twoiego gniewu ; niech ci nie» 
„bożęta y niewinni Szlachta, ktorzy iako fiyfzę, | 
„f zatrzymani g przyczyny moiey w feiftym wię- | 
„„Zieniu, niefżczęścia żadnego nie ponofzą. | 
„Jężelim kiedy łafkę u Ciebie znalazła, ieżeli 
“Kiedy imie Anny BOULENY było Twym ufzom | 
»,miłeż pozwoł niech ten przynaymniey otrzymam 
»mey prożby fkutek, á przyrzekam, że o nic wię- 
"cevy naprzykrzać Ci fig iuz nie będę, flac tylko do 
„Boga gorące modły: aby mię w {wey dobrotliwey || 
„ftraży trzymeć, á Ciebie we wlzyftkich twych 
„(prawach kierować raczył, | 


„Dan z fmutnego mego _ Twoia naywiernieyfza 


więzienia w wieży y naypofłafznieyfza 
Londyńfkiey d.6, Zona, ANNA BOU» | 
"Maia, 15,5. LENA, 


